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N O W I N Y  C O D Z I E N N E

W IĘ C  CH O Ć S IĘ  S P Ę K A  SW IA T  I Z A p R Ż Y  SŁO Ń C E , 

C H O C IA Ż  S IĘ  CH M U R Y I M O R Z A  N ^SR O lóĄ,

C H O Ć B Y  N A ' S M O K a CII W O J S K A  L A T A J Ą C E  

N A S  N IE  Z A T R W O Ż Ą .

J u liu sz  Słow acki -  „K sią d z M arek",

Nr. 2 3 3  A W arszawa, wtorek 27 lipca T937 r. R o k  ?  i f t

Komunikat oficjalny
w  s p r a w i e  w y n i k ó w  ś l e d z * w a

TJizędowa a g e n c ja  F. A. T . n a­
d esła ła  nam n a stę p u ją cy  kom uni- 
a a t:

P row adzący śledztw o w sp ra ­
w ie zam achu bom bowego n a  płk, 
K o ca  sędzia  a p e la cy jn y  śledczy, 
p. J ó ze f S ko rzyń ski p rzeb yw a od

kilku dni poza W arszaw ą. Z sę­
dzią Skorzyń skim  w sp ółdzia ła­
ją  p roku rato rzy  delegow ani do 
czynności śledczych, w yżsi urzęd 
n icy  m in isterstw a spraw  w ew n. 
oraz zespół o ficerów  p o lic ji ś led ­
czej W toku śled ztw a  osoba

Przywilej Zygmunta III
jjoastawą sensacyjnej skargi s&aowej

Do 3ądu N ajw y ższeg o  w płynęła 
sen sa cy jn a  skarga  w ła ścic ie la  
dóbr S a rto w ‘ ce w  po w iecie  Św iec­
kim  E ry k a  W ilhelm a Schw anen- 
fe ld  - Sch w erin a, k tó ry  domaga 
się  od zarządu  m iejsk iego  m. G^u 
dziądza odszkodow ania za n iew y­
kon yw an ie na p rzestrzen i la t  1920 
— ■ 1937 p rzy w ile ju  p rzew ożen ia  
osób z lew ego na p ra w y  b rzeg  W i­
sły . *

S ka rga  pow ołuje się n a p rzyw i­
lej n adany w  16 w ieku p rzez kró la  
Z ygm un ta IJI W azę, jeanem u z 
d ziedziców  S .r to w ic  Jerzem u 
Szczu ce P rz y w i,e j ten p rzyzn a ­
w a ł praw o przew ozu o s ó d  i to w a ­
rów przez W isłę  z obszaru daw ne­
go d zied zictw a Szczuków , pokry­
w a ją cego  s ię  z obszarem  d zis ie j­
szego pow iatu  św ieckiego, aa te­
ren  po p raw ej stron ie W isły .

M a gn a t n iem iecki ocenia sw oją  
p reten sję  n a  7500 «ł. S ka rga  ta

ro zp atryw an a była ju ż  p rzez sądy 
p ierw szej i drugiej in sta n cji, i w 
obu w ypadkach  zo stała  oddalona.

W n iesien ie te j sk arg i pow ołu­
ją c e j się  na tak  dawny p rzyw ile j 
jednego z kró lów  polskich  w zbu­
dziło sen sację .

s ju a ffi.}  zam achu «rstuła n iezbi- któ■.ego pochodzi. N azw isko 
c ie  ustalona. S tw ierdzono ponad sp ra w cy  podłożenia oomby, ja k  ł 
w szelką  w ątp liw o ść, kim  był
sp raw ca  i  skąd pochodził Z iden ­
ty fik o w an ie  osoby sp ra w cy  za ­
m achu n astręczy ło  pow ażne tru d ­
ności. gd y z wsKutek : w youcnu 
bomoy cia ło  je g o  zostało  zn ie­
kształcon e. R ozpoznanie tw a rzy  
było n iem ożliw e, wob^c una^a- 
k ro w an ia  je j ,  p a lce  rąk  zo sta ły  
rów n ież oDerwane Z b ieran o je  w  
prom ieniu k ilk u d ziesięciu  me­
trów  od m iejsca  w ybuchu. N a 
p odstaw ie odcisków  pozbiera­
n ych  p alców  sp ra w cy, dautylo- 
skop porów n ał te odciski 7 odci 
skam i daktyloskop ijn ym i w kar­
tach  re je stra cy jn y c h  przestęp­
ców cc um ożliw iło  ustalen ie 
osoby sp raw cy  . śroaow iska,

osób z  nim  w sp ó łd zia ła ją cy ch  ze 
w zględu n a dobro śled ztw a  nie 
może być jeszcze  u jaw nione.

W y n i k i  i t a r z  d y
w  G d y n i

Jak jtych ad  u.  kon feren cji 
m iędzym in isteria ln ej w  G dyni z 
udziałem  pana P rezyd en ta  R. P. 
i min b ecka , min. K a sp rzyck ie­
go i min. K w iatkow sk iego  zapa-

m ierzano, na szczycie K am .en nej 
G ory, lecz u w ylotu  m ola rep re­
zen tacyjnego. 1

W  sp raw ie budowy koszar w 
O rłow ie zap ad ły  odpow iednie de-

dła ju ż  decyzja co do b a z y l ik i: cyzje, w yw ołan e konieczn ością  
m orskiej. N ie będzie ona w y b u -[w ła ściw e g o  rozm ieszczen ia gar- 
dow ana, ja k  to p ierw otn ie za- nizonów.

t f o w e  w a l k i  ^ o i (  P e k l i t e m

&-g<*rizinna walka
c dworzec kolejowy w Lang-Fang

P E K IN , 26. 7. —  D w orzec ko- 
.cjowy w  L a iig  - F a n g  oraz poło­
żone w  jeg o  nobiiżu ch iń sk ie  b a­
raki b y ły  w  poniedziałek  rano od 
godz. 5 do 7 tcza su  m iejsc.) bom- 

z b ard n w ą n ' przez sam oloty japoń-

M a r s z . B liic h e r z a g in a ł
N o w e  sensacyjne aresztow ania

w armii sowieckie] na Dalekim Wscftudzie
i r* Ti'

r O K lO , 26. 7. P ra sa  jap oń ska  
przynosi szereg  in fo rm a cji doty­
czących  tajem niczego za g in ię cia  
m arszałka  B liichera, głów nodow o­
dzącego w o jsk  sow ieckich  na D a­
lekim  W scnodz'e, k tóry  ja k  w ia ­
domo, b ył jednym  z członków  T ry-

70-ietni eireryi zginął tragicznie
błądząc w lesfe wolsKim pod Krakowem

K R A K Ó W , 26. 7. —  lesie w ol­
skim  dw aj em erytow an i dyrekto­
rzy  szkół p o w szech n ych : P aw eł
B ochenek i A dam  C zajk a  zostali 
w drodze pow rotnej do m iasta  
zaskoczen i zm rokitm  i zm ylili 
drogę. S ęd ziw i w y cieczk ow icze 
rozd zieli eię p o szu ku jąc drogi I 
utrzjnn ując łączn ość przez głoś­
ne n aw oływ an ie W  pewnym  mo­
m encie P- Adam  C zajk a  nie m ógł 
się d owo la ć  sw ojego to w a rzysza

Burze
i  p r z e l o t n e  d e s z c z e

P rzew id yw a n y przeb ieg  pogody 
do w eczora  dnia  27 b, m Po m iej­
scam i m glistym  ranku w  ciągu  
dnia p rze jśc io w y  w zro sts  zachm u­
rzen ia . W  dalszym  ciąg u  skłon­
n ość do b u rz i p rzelotn ych  desz­
czów  T em p eratu ra  bez w iększych 
zm ian (w  dzień do 25 st.), p iz y  
um iarkow anych  i p o ryw istych  
w ia tra ch  zachodnich.

i sądząc że jeg o  to w a rzysz w ró­
c ił do m iasta  sam  inn ą drogą po­
w ró cił do domu. D ziś rano zn ale­
ziono zw łoki 70-letn. P aw ła  Bo 
chenka, k tóry  spadł z ośm iom e­
trow ej skały i poniósł śm ierć na 
m iejscu.

bumału, który  ska Szat na śm ierć 
T u ch aczew skiego  i tow arzyszy.

Bliicher, ja k  doniosła prasa  so­
w iecka op uścił rzekom o M oskwę 
w dm u 16 czerw ca  udając s ię  na 
D aleki W schód. D otych czas jed ­
nak nie p rzyb ył o r , ani do Chaba- 
row ska, gdide sta cjo n u je  sztab 
arm ii wschodnio - sy b ery jsk ie j, 
ani do W ładyw ostoku. A rm ią  
czerw oną na D alekim  W schodzie 
podczas incydentu  nad Am urem  
dow odził ge n e ra ł C zernyszew .

Pra3a japońska utrzym uje, że 
B liicher został a resztow an y w 
M oskwie w  parę dni po w ydan iu  
w yroku sk azu jącego  na T ueha- 
ezew skiego.

In form ację  tą p o tw ierd zają  o- 
statn ie areszto w an ia  szeregu w y ż

szych dowódców arm ii czerw onej, 
k tó r z y ? u ch oazih  za  zw olenników  
B liichera. W szystk ich  areszto w a­
nych w ysłhno w  jaK naj w iększej 
ta jem n icy  do M oskwy.

Posiedzenie Senatu
I A j ,

w czwartek
We czw artek  29 b. m. o godz. 

12 -tj w  południe odbędzie się po­
siedzenie Senatu. N a porządku 
dziennym  są w szystk ie  4 p ro jekty  
u staw  ob jęte zarządzeniem  pana 
P rezyd en ta  R zeczypospolitej o 
zw ołaniu  sesji n ad zw yczajn ej, 
dotyczące sp ra w  zw iązan ych  z 
w ygaśn ięciem  kon w en cji 
ślą sk ie j.

skie. W krótce potym obsadziły  
dw orzec od zia ły  jap oń skie. O g. 
11-e j s łych a ć  było ponow nie w 
P ekiiu e odgłosy  kanonady a rty ­
le ry jsk ie j.

N A N K IN , 26'. 7. —  Gen. Sung- 
Cze - Y u  - A n, dow’ćdca 29 an n ii 
ch iń skiej i p rzew o dn iczący  rady 
polityczn ej p row in cji Hupei i 
C zah aru, zaw iadom ił dziś te le­
gra ficzn ie  rząd  cen tra ln y, ze w y ­
dał sw ej arm ii polecenie s ta w ia ­
nia oporu ' w ojskom  japońskim . 
W edług w iadom ości pochodzą­
cych z P ekinu, sy tu a cja  m ilita r­
na sta je  się coraz b ard ziej na­
piętą.

P E K IN , 26. 7. W ojska chińskie 
w yp arte  z L a n g  - F an g u  co fn ę ły  
się w okolice H uang - T sun , w 
odległości 15 km na południe od

F en g T ai. B itw a, w której C hiń ­
czycy  ponieśli zn aczne stra ty  w  
zabitych  i rannycn, trw a ła  około 
8 godzin.

T O K IO , 26. 7. A g e n cja  Domei 
donosi z T ie n tsm u .

N iebezpieczeństw  o rozszerze­
nia się  działań  w ojen n ych  w zra ­
sta  od ch w ili sk ierow an ia  zn acz­
nych posiłków  ch iń sk ich  n a  od­
cinek L a n g  - F an g u . O ddziały  z 
japońskiego garnizon u w  Tier. 
tk inie p rzyb y ły  do L a n g  - F a n g i 
i n atych m iast p rzeszły  do p rze­
ciw n a ta rc ia  na w ojska  chińskie. 
S traty  jap oń skie  w yn o szą  około 
20 zabitych  i ran n ych  L onictw o 
jap oń skie rozpoczęło akcję , bom­
bard u jąc ch iń skie um ocnienia. 
W ładze jap oń skie  są zaskoczone 
stan ow iskiem  wrojsk  chińskich w 
L an g - F an gu.

N o w e  ultimatum japońskie
SZ A N G H A J, 26. 7. W edług w ia ­

domości o trzym an ych  z T ien tsin u , 
głów nodow odzący arm ią kw antuń- 
ską, gen. K a tsu k i w rę czy ł n aczel­
nemu dow ódcy w ojsk  chiń skich  
gen S u n g ■ C ze - Juan ow i pisem ­
ne ultim atum . Dokum ent ten za ­
w iera  żądan ie ew a k u acji stre fy  
pekiń skiej p rzez w ojska  chińskie 
do środę’ godz 12-ej. W ed iu g o- 

górno-1 trzym an ych  tu  in fo rm a cji, gen. 
Sung - Cze - Juan ma być obu-

W y ś c i g . . .  ( d a g  d a l s z y )_  1 6 9 M B

P m y j m u j ą c  r o k  19 2 8  z a  10 0 j S p o ż y c i e  z i e m n i a k ó w  n a t o -  
z a r o b k i  r o b o t n i c z e  w  p o s z - ( m i a s t  i l u s t r u j ą  c y f r y

H  M O W Yr  i  
m  
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wńcesz w ieazieo p raw aę o Ru 
chu N arodow o R adykalnym , za 
prenum eruj , N ow y Ł a d ” .

P ren um erata  k w a rt zł 2.20, 
dla prenum eratorów  „ A B C "  zł 
*.60

A d res Adm in. i Red A l Jerozo­
lim skie 3a, m. 11 . Konto P . K  O 
10666.

c z e g ó l n y c l i  k r a j a c h  
s ię  c y f r a m i :

Ś t a n y  Z j e d n .  
D a n i a  
S z v  e c j a  
A n g l i a  
W ł o c h y  
J a p o n ia  
N i e m c y  
P o l s k a  

S p o ż y c i e  p s z e n ic y
1

w y r a ż a j ą

10 7
10 5
10 4
100

i 88
87 
84 
7 7  

w  k g . n a
m i e s z k a ń c a  w y r a ż a  s ię  c y ­

f r a m i :
F r a n c j a  
H i s z p a n i a  
W ł o c h y  
A n g l i a  
S z w e c j a  
J u g o s ł a w i a  
N i e m c y  

A n a l o g i c z n e  c y f r y  
c u k r u :

D a n i a  5 0 .1
A n g l i a  49.3
S t a n y  Z j e d n .  4 5 .1  
S z w e c j a  45.0
F r a n c j a  24
N i e m c y  1 9 .1
P o l s k a  8.9

2 4 7
1 9 5
18 6
15 8
1 3 6
13 2

81
s p o ż y c ia

.B o k k a  768
N i e m c y  70 5
F r a n c j a  3 8 3
S z w e c j a  3 2 5
F i n l a n d i a  3 0 5
H is z p a n ie  200
A n g i a  1 2 5

W ę g i e l  r 
A n g l i a  3 70 6
H e lg i  a  33 23

- N i e m c y  1 8 3 7
F r a n c j a  16 2 4
‘ z e c h u s ł o w a c j a  12 5 0  
S z w e c j a  U 3 3

P o l s k a  5 5 3

o ś ć  s t r a j k u j ą c y c h  i z lo k a u -
to  w a r ty c h ’ 
s i ą c a c h ) :

F r a n c j a  
S t a n y  Z je d n  
P o l s k a  
B e l g i a  
A n g l i a

C z e c h o s ł o w a c j a  
K a n a d a  
H o l a n d i a  
S z w a j c a r i a  

L ic z b ę  ł ó ż e k  w

r o b o t n ik ó w ’ ( w  ty-

23 30  
788 
66 3 
655  
3 1 5  

5 7  
3 5  

8 
4

s z p i t a l a c h  I

m i e s z k a ń c ó w )
f r v :

i l u s t r u j ą  cy-

K a n a d a  9 2.6
N i e m c y  92 .3
A u s t r a l i a  83.0
N o r w e g i a  8 2.4
D a n i a  63  4
C z e c h o s ł o w a c j a  50,8 

Z . S . R . R . 28.0

P o l s k a  20.9.

A n a l o g i c z n e  c y f r y  d la  l i c z b y  
l e k a r z y  ( r ó w n i e ż  n a  1 0  ty s . 
m i e s z k a ń c ó w ) :

W ę g r y ’ 10  3.
W ł o c h y  8.4
B e l g i a  7 .4
D a m a  7 .3
N o r w e g i a  7 .2
O z e c n o s ł o w a c j a  6  4, 
S z w e c j a  4 .2
P o l s k a  3 .7

N a  c h o r o b y  n a g m in n e  u m i e ­
r a  ( n a  1 0  t y s . m i e s z k . )  w  p o ­
s z c z e g ó ln y c h  k r a j a c h '

F r a n c j a  6,2
A n a l o g i c z n e  c y f r y  ś m ie r t e l ­

n o ś c i  n a  g r u ź l i c ę  :
P o l s k a  1 7 ,6
W ę g r y  10 ,4
C z e c h o s ł o w a c j a  13 ,2  
F r a n c j a  1 1 ,9
W ł o c h y  .7 ,7
A n g l i a  6 , 8

H o la n d i a  4 ,5

rzony bom bardowaniem  koszar w 
L an g  ■ F en g i w idzi w tym  faK cie 
naruszen ie dotych czas za w artych  
układów . R zeczn ik  izą d u  północ­
no - ch iń sk iego  ośw iad czył, że g e­
n era ł zam ierza  dziś w ieczorem  roz 
począć kon tro fen syw y celem  zdo­
bycia  m iejscow ości L a n g  - F en g. 
O dpow iednie rozkazy zo sta ły  ju ż  
wydane. O góln ie  p an u je - p rze­
św iadczenie, że sy tu a c ja  s ię  znacz 
n it  za o strzy ła  i  że n a s t t„  je w o­
jenne w yw ołan e oę.tainimi in c y ­
dentam i nie wędą opanow ane N ie 
w iele  osób u w aża aziś za  m ożliw e 
un ikn ięcie w ybu ch u  działań  w o­
jen n ych , zakrojonych n s szeroką 
skalę. ,

yy s z e r e g u  k r r j ó w  ( u a  10 tys. J

P o l s k a
W  ę g r y
W ł o c h y
B e l g i a
A n g lia
H o l a n d i a

14 ,2
1 3 ,7
1.3,5

9,6
8.9
6,3

C y f r y  te  —  j a k  s ię  c z y t e l n i c y  
z a p e w n e  j u ż  d o m y ś l i l i  —  p o -  

j c h o d z ą  z n o w u  z  „ M a łe g o  R o ­
c z n i k a  S t a t y s t y c z n e g o "  i  p o ­
d a n e  z o s t a ł y  b e z . ż a d n y c h  k o ­
m e n t a r z y ,  j e d y n i e  z  u w z g l ę ­
d n ie n ie m  k o n i e c z n y c h  d la  z r o ­
z u m i e n ia  w y j a ś n i e ń .

B o  c z y ż  t r z e b a  j a k i c h k o l ­
w i e k  k o m e n t a r z y  d o  t y c h  t a k  
W y m o w n y c h  d a n y c h ?

W y ś c i g " . . .  t r w a , ,  a  lu d z i e ,  
k t ó r z y  o b o k  t r a g e d i i  t k w i ą c e j  
w  c y f r a c h  „ M a łe g o  R o c z n i k a  
S t a t y s t y c z n e g o "  p r z e c h o d z ą  
b e z  w z r u s z e n i a ,  n ie  z n i ż a j ą c  
s ię  z  „ w y ż y n "  w i e l k i e j  p o l i t y ­
k i i „ w a ż n y c h "  s p r a w ,  pop*. - 

j o h a ją  j e g o  t o r  k u  p r z e p a ś c i .

T .  W .

No& y zantsdr
ukraiński

LWÓW, 26. 7. Wczoraj o godz. 
20.45 w Triis'cawrcu, poclejr.any o nu- 
leieni“ ao OUN Włodzimierz Biłaś, 
brat straconego swego czasu za udział 
w napadzie na pocztę w  Gródku Ja- 
gieMońskim W asyla Biłasa, usilo ,/al 
dokonać 'aLójstw; na «sobi“  Mikoła 
ja Motyki, który odcierpiał karę kil­
kuletniego więzienia za uczestnictwo 
we wspomnianym napadzie. Rewol­
wer, który Biłaś skierował do Motyki, 
zaciął się i me wypalił. Zamachowiec 
zbiegi. Pościg zarządzono.

Strajk na Sekwanie
zlikwidowany

n ARYŻ. 26. 7. Ministerstwo robót 
publicznych opublikowało następujący 
komunikat: Postanowiono położy:
kres zamachom na swobodę Komuni­
kacji n i drogach wodnych, ponieważ 
barykadowanie rzek zagiaża gospo­
darstwu narodowemu i zaopatrzeniu 
rejonu paryskiego. Uznając tego ro­
dzaju postępowanie ze strony strajku­
jących za niedopuszczalne, dziś z ra­
na z udziałen gwardii lotnej i oddzia­
łów tnarynark, wojennej, przywrócono 
swe oaT nawigacji na Sekwanie od 
Parvzr do Rouen.

Akcja a zostafa przeprowadzona 
pod bezpośrednim kierownictwem crc 
tekluw.


